
INTENCJE MSZY ŚWIĘTYCH  

Poniedziałek 26.02 Dzień Powszedni  
1600 O zdrowie i Boże błogosławieństwo dla Klary w 4 rocznicę urodzin 

1630 + Helenę Młynarczyk od koleżanki Stefanii 

Wtorek 27.02 Dzień Powszedni  
1600 + Antoninę Pobocha od siostry Stefanii z r.  

1630 + Tadeusza, Przemysława Rozparę, Krystynę Lorenz 

Środa 28.02 Dzień Powszedni      
1600 + Mirosława Piątka i zm. z r. Piątków i Kruków zam. r. z Morawicy 

1800 1) + Bogdana Kaczora od sąsiadów Znojów 2) + Annę i Bogdana (1 r. śm.) Krzysztof-

ków 3) + Bogdana Januszka od chrzestnej Janiny Metryki 4) + Janinę (2 r. śm.), Franciszka 

Kutów zam. syn Henryk z r. 5) + Wiesława Gruszczyńskiego od teściowej Ireny i r. Dulę-

bów 6) + Edwarda Paska od r. Sabatów i Cudzików 7) + Kazimierza Korbana od sąsiadów 

Engelów 8) + Michała Dziewięckiego od pracowników Kopalni Wapienia Morawica  
9) + Michała Dziewięckiego od rodziców i sióstr 10) + Beatę, Mirosława, Janinę, Mieczy-

sława Dutków 11) + Genowefę, Leona, Stanisława, Tadeusza, Kazimierza Baranów  

12) + Stefana Lacha od sołtysa z Brzezin 13) + Andrzeja Woźniaka od koleżanek i kole-

gów ze SP 14) + Stefanię Nosek od uczestników pogrzebu 15) +za Wacława Szałasa -od 

uczestników pogrzebu. 

Czwartek 29.02 Dzień Powszedni 
1600 + Kazimierę (9 r. śm.), Stanisławę (26 r. śm.), Romana (24 r. śm.) Znojów 

1630 + Stanisławę Pierzak zam. Kółko Różańcowe Katarzyny Labouré z Brzezin 

Piątek 01.03 Dzień Powszedni  
1600 + Genowefę Wiejas zam. Małgorzata i Piotr Sabatowie 

1800 + Bogdana Kaczora od Damiana 

Sobota 02.03 Dzień Powszedni  
1600 + Stanisława, Genowefę Pietszczyk, Genowefę Tkacz i zm. z r. Pietszczyków i Tka-

czów 

1800 + Zofię (r. śm.), Mariana, Mariana Szałasów zam. córka z r. 

Niedziela 03.03 III Niedziela Wielkiego Postu 
800 + Bernarda (r. śm.), Stefanię, Władysława, Jana Frankowiczów 

1000 + Helenę, Władysława Świetlików i zm. z r. Goździów i Świetlików 

1200 + Helenę (r. śm.), Stanisława, Henryka, Czesława Wiejasów, Zofię, Czesława Pobo-

chów 

1600 za Parafię 
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Słowo Boże na dziś… 
Czytania:    Rdz 22, 1-2. 9-13. 15-18 
                   Rz 8, 31b-34 
Ewangelia: Mk 9, 2-10 
Jezus wziął z sobą Piotra, Jakuba  
i Jana i zaprowadził ich samych 
osobno na górę wysoką. Tam się 
przemienił wobec nich. Jego odzie-
nie stało się lśniąco białe, tak jak 
żaden na ziemi folusznik wybielić nie 
zdoła. I ukazał się im Eliasz z Moj-
żeszem, którzy rozmawiali z Jezu-
sem. Wtedy Piotr rzekł do Jezusa: 
«Rabbi, dobrze, że tu jesteśmy; 
postawimy trzy namioty: jeden dla 
Ciebie, jeden dla Mojżesza i jeden 
dla Eliasza». Nie wiedział bowiem, 
co powiedzieć, tak byli przestrasze-
ni. I zjawił się obłok, osłaniający ich, 
a z obłoku odezwał się głos: «To jest 
mój Syn umiłowany, Jego słuchaj-
cie!» I zaraz potem, gdy się rozejrze-
li, nikogo już nie widzieli przy sobie, 
tylko samego Jezusa. A gdy scho-
dzili z góry, przykazał im, aby niko-
mu nie rozpowiadali o tym, co wi-
dzieli, zanim Syn Człowieczy nie 
powstanie z martwych. Zachowali to 
polecenie, rozprawiając tylko między 
sobą, co znaczy „powstać z mar-
twych”. 
 
 
 

Św. Mario 
Alfonsyno 

Danil Ghattas 
módl się za nami! 

 

Extra… 
× 25.02.1656 – Potop szwedzki: rozpoczęło się oblężenie twierdzy Zamość. 
× 28.02.1958 – Założono Kielecką Spółdzielnię Mieszkaniową. 

 



 

 

Ogłoszenia parafialne… 
▪ W tym tygodniu w naszej Parafii odbyły się pogrzeby: -w piątek +Stefanii Nosek z Kowali 
Małej, a -w sobotę +Wacława Szałasa z Woli Morawickiej. W piątek na naszym cmentarzu 
zostało złożone także ciało +Heleny Adamczyk z d. Lurzyńska z Bilczy. Módlmy się: 
„Wieczny odpoczynek…. 
▪ Jeszcze raz w naszej wspólnocie pragnę powitać SS Dominikanki z Kielc, które podczas 
Mszy św. o godz. 10 00 dokonają uroczystego wprowadzenia relikwii św. Marii Alfonsyny 
Danil Ghattas. Dziękujemy za przybliżenie nam życia i charyzmatu osoby Marii Alfonsyny, 
który doprowadził ją do świętości. Pragnę podziękować osobie, która w Ziemi Świętej wysta-
rała się o relikwie rodaczki „Małej Arabki”, zaprojektowała i ufundowała relikwiarz. Jak zaw-
sze będziemy mogli podejść i ucałować relikwie. Zabierzmy z sobą pamiątkowy obrazek po 
ucałowaniu, albo ze stolika za ławkami. 
▪ W tym tygodniu przeżywamy pierwszy piątek i pierwszą sobotę miesiąca. Msze św. o 16 
00 i 18 00, a spowiedź godzinę przed nimi. 
▪ W najbliższą pierwszą sobotę miesiąca zapraszamy na całodobową adorację Najświęt-
szego Sakramentu. Na stoliku za ławkami możemy wpisując się na listę i zadeklarować 
gotowość pełnienia godzinnego dyżuru. 
▪ Nabożeństwo Drogi Krzyżowej odprawiamy w każdy piątek po Mszach św. o 16 00, 18 00 i 
w niedzielę po sumie. 
▪ Gorzkie Żale śpiewamy w niedzielę po Mszy św. popołudniowej. 
▪ Za tydzień po Mszy św. o godz. 8.00 zmiana tajemnic różańcowych, spotkanie Róż Żywe-
go Różańca w kościele a na plebanii sióstr z Koła św. Katarzyny Laboure z Brzezin, 
▪ Proszę sołtysów poszczególnych wiosek o ustalenie daty Drogi Krzyżowej w plenerze. 
▪ Zarezerwujmy swój wolny czas na rekolekcje wielkopostne przeżywane jak zawsze od 4 
niedzieli Wielkiego Postu tj. od 10 marca. 
▪ Kto w tym roku zada sobie trud i poświęci się organizując zbiórkę na kwiaty do Grobu 
Bożego? 
▪ W zakrystii są do nabycia baranki wielkanocne. Mają piękne czekoladowe, białe futerko. 
Na razie jest duże stado. 
▪ Zgodnie z zapowiedzią z ubiegłej niedzieli będziemy mogli dzisiaj uczestniczyć w zbiórce 
do puszki i zasilić konto misjonarzy z racji Niedzieli „Ad Gentes”, jak również wesprzeć Spe-
cjalny Ośrodek Wychowawczy sióstr Dominikanek, które przeprowadzają na ten cel kier-
masz ozdób świątecznych. 
▪ Dziękuję za posprzątanie kościoła. W najbliższą sobotę na godz. 8 00 proszę kolejne ro-
dziny z Nidy do zatroszczenia się o czystość kościoła. 

Boży człowiek… - św. Leander (27 lutego) 
Żywot św. Leandra zostawił nam św. Izydor, jego brat i następca na stolicy metropolitalnej  
w Sewilli. Leander urodził się w połowie VI w. w hiszpańskiej Kartagenie. Jego braćmi byli 
św. Izydor (+ 636) i św. Fulgencjusz (+ 633), a siostrą - św. Florentyna (+ ok. 611). Już jako 
młodzieniec wybrał życie zakonne. Inne jednak były wobec niego zamiary Boże: niedługo 
został wyniesiony do godności arcybiskupa w Sewilli. Dzięki swojej wiedzy i wymowie zdołał 
pozyskać dla wiary św. Hermenegilda, syna króla Wizygotów hiszpańskich, którzy wówczas 
wyznawali arianizm. Naraził się przez to królowi, Leowigildowi, przez którego został skazany 
na wygnanie. Po śmierci króla wrócił do kraju. Zdołał pozyskać dla Kościoła katolickiego 
króla Rekkareda, z którym cały naród przeszedł na łono Kościoła, porzucając herezję ariań-
ską. Pełen zasług, Leander zmarł 13 marca roku 600 lub 601. Martyrologium Rzymskie 
umieszcza jego pamiątkę w dniu 27 lutego. Pochowany został w Sewilli, w kościele świętych 
Justy i Rufiny. Później przeniesiono jego ciało do katedry. Spoczywa w osobnej kaplicy,  
w której znajdują się także śmiertelne szczątki św. Ferdynanda. Leander jest czczony w 
Hiszpanii jako doktor Kościoła. Zostawił bowiem dwie rozprawy przeciwko arianom. Swojej 
siostrze, zakonnicy, dedykował pismo O wychowaniu dziewic i O wzgardzie świata.  

Znalezione… 
„Czy chcecie, abym porozmawiał z wami o Bogu i zbawieniu? Przekręcę pokrętło patosu na 
maksimum. Faktem jest, że jestem człowiekiem wierzącym, co zresztą jest przedmiotem 
żartów w Fundacji Walki z Korupcją. Większość ludzi to ateiści, ja sam byłem wojującym. 
Ale teraz jestem człowiekiem wierzącym i to mi pomaga, bo wszystko staje się łatwiejsze. 
Mniej się zastanawiam, mam mniej dylematów – jest taka Księga, która jasno mówi, co 
należy zrobić w każdej sytuacji. Nie zawsze jest to łatwe do naśladowania, ale ogólnie rzecz 
biorąc, staram się. Dlatego łatwiej mi angażować się w politykę. Błogosławieni, którzy łakną 
i pragną sprawiedliwości, albowiem oni będą nasyceni - Zawsze traktowałem to przykazanie 
jako instrukcję. Nie rozkoszuję się miejscem, w którym teraz się znajduję, ale nie żałuję, że 
wróciłem, ani tego, co robię. Odczuwam zadowolenie. W trudnym momencie postąpiłem, jak 
należy, zgodnie z instrukcją i nie zdradziłem przykazań. (…) dla współczesnego człowieka 
te słowa Ewangelii brzmią może zbyt ‘pompatycznie’. Mówi się, że mogą w nie wierzyć tylko 
głupcy, aby dodać sobie odwagi, gdyż czują się samotni i nikomu niepotrzebni. A wszystkie 
nasze władze, usiłują powiedzieć tym ludziom - Jesteś sam, jesteś sama. Ważne jest, aby 
zastraszyć, a następnie pokazać, że jesteś sam. (…) Nie bójcie się tych, którzy szukają 
prawdy. Wielu się boi – mój Boże, co się stanie, rewolucja? Ale pomyślcie, jak dobre było-
by życie bez ciągłych kłamstw i łgarstwa. Możliwość niekłamania jest cudowna!” (…) 
Dlatego jest bardzo ważne, aby nie bać się ludzi, którzy opowiadają się za prawdą, ale w 
jakiś sposób nawet ich wspierać. Jest w tym niewielkie ryzyko – po pierwsze, jest ono małe, 
a po drugie, jak powiedział inny wybitny filozof naszych czasów – Rick Sanchez - Życie 
oznacza ryzykowanie wszystkiego. (…) Jeśli zostanę zabity, przekaz jest prosty: nie pod-
dawajcie się! By zło wygrywało, wystarczy, że dobrzy ludzie nic nie robią. Nie bądźcie 
bezczynni!”                                                      /śp. Aleksiej Nawalny/ 

Zamyśl się… 
„Pan moją siłą, 
moją twierdzą, 
moją ucieczką w 
dniu ucisku.” 
/księga Jeremia-
sza 16,19/ 

Uśmiech… 
Kilkadziesiąt lat temu pewien dyplomata miał usłyszeć, że papieżowi 
Piusowi XII ukazywał się Chrystus. Dyplomata ten ciągle nagabywał 
otoczenie papieża na temat jak wyglądał Chrystus, kiedy ukazał się 
papieżowi. W końcu podobno usłyszał: 
- Chrystus wyglądał tak, jak powinna wyglądać tak ważna osoba uda-
jąca się na papieską audiencję - we fraku i z orderami. 

Coś dla ducha… 
„Królowa Wiktoria” 

Królowa Wiktoria, wielka monarchini Anglii kochała niezwykle swojego męża Alberta. Nie 
mógł on, niestety, nosić królewskiego tytułu ani też piastować żadnej ważnej funkcji spo-
łecznej. Pomimo wielkiej miłości wybuchały pomiędzy nimi awantury. Kiedyś po takiej kłótni 
książę Albert zamknął się w swojej komnacie. Po krótkiej chwili Wiktoria przełamała się  
i zapukała do jego drzwi. 
- Kto tam? - zapytał Albert. 
- Królowa Anglii! - padła odpowiedź. Drzwi nie otworzyły się, a młoda królowa pukała dalej. 
- Kto tam? 
- Królowa Anglii! 
Cisza. I tak powtarzało się kilkakrotnie. Wreszcie... 
- Kto tam? 
- Twoja żona, Albercie - odpowiedziała królowa. Drzwi otworzyły się natychmiast. 

Bóg wielokrotnie stukał do ludzkich drzwi. 
- Kto tam? 
- To ja, twój Bóg. 
Drzwi pozostawały jednak nieubłaganie zamknięte. Wreszcie... 
- Kto tam? 
- To ja, twój Ojciec. Drzwi otwierały się.                                                     /Bruno Ferrero/ 

 


